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Rok XXVI

Odznaczenia Amerykanów
Warszawa, 13. 2. (Tel. wł.) Am­

basador polski w Waszyngtonie Fili­
powski odznaczył orderem „Polonia Re­
stituía“ b. ambasadora Stanów Zjedn 
w Warszawie Stetsona oraz burmistrza 
m. Filadelfji i radcę handlowego Izby 
handlowo - przemysłowej w Filadelfj-

(w)

Dochody i wydatki 
państwowe

Warszawa, 13. 2. (Tel. wł.) We­
dług dotychczasowych danych staty­
stycznych wydatki państwowe w stycz­
niu wynosiły 228 169 tys. zł, dochody zaś 
229 714 tys. zł.

Nadwyżka budżetowa wynosi 1545 
tys. zł. (w)

Z ministerstwa spraw 
zagranicznych

Warszawa, 13. 2. (Tel. wł.) Na 
Stanowisko naczelnika wydziału osobo­
wego min. spr. zagr. został powołany 
kpt. Wiktor Drymmer. (w)

Ograniczenie ruchu 
towarowego na kolejach

Warszawa, 13. 2. (Tel. wł.) Ce­
lem Zmniejszenia wydatków eksploa­
tacyjnych w czasie zmniejszonego ru­
chu na kolejach, min. komunikacji 
wstrzymało ruch towarowy w nie­
dziele i święta. (w)

Budowa podziemnego
kabla telefonicznego

Warszawa, 13. 2. (Tel. wł.) Bu­
dowa podziemnego kabla tełefonicz- 
oego do Częstochowy i Katowic pro­
wadzoną, będzie nadal.

Połączenie Warszawy drogą pod- 
\ Czechosłowacją, Austrją i

Włochami nastąpi w roku przyszłym.
________ (w)

Poseł Wysocki złożył listy 
uwierzytelniające

Berlin, 12. 2. (PAT.) W dniu 
-isiejszym w południe min. pełno­

mocny Rzpiltej przy rządzie Rzeszy p. 
tonS • Wysocki złożył listy uwierzy- 
denhurg6 .Brez^^entow^ Rzeszy Hin-

audiencji obecny był min. 
praw zagr. Rzeczy dr. Curtius.

Te pogłoski są
„przedwczesne“...

kilku dniami podaliśmy wia- 
mio SC 0 Pogłoskach, dotyczących za- 

1 ®rz°nycłi zmian w rządzie. Chodziły 
mioH°wlcie słuchy o zamierzonej dy- 
mipJ-1 gen’ Składkowskiego, którego 
rnwiuC-e ma ?a-i^ć wiceminister Starr'- 
ktńrkl" dymisji min. Zaleskiego, na 
stornu miejsce ma wejść wicemini- 
wiń-E- ^eck oraz dymisji min. Czer- 
mi.- • ?e^°’ którego ma zastąpić wice- 
lwJls?er Piracki, oraz dymisji min.
Sta,^'Z‘-e'i'skieg0 na rzecz wiceministra 
otarzynskego.
dnil°8tłSki te znalazły wczoraj pośre- 
z n,-„ potwieldzenie w notatce jednego 

m „sanacyjnych“, która brzmi: 
corini™ -nas mformują, pogłoski te są

Przedwczesne. Przed przy- 
leż\ Gm Piłsudskiego z Madery nie na-

Pn'i sP°dziewać żadnych zmian. 
miniT- 1 te P°wstaj^ stąd, że kilku 
od kiiL0"? pracująćych bez przerwy

ku lat, pragnęłoby wypocząć“ (!) 
<*cktł SżyćW^ kUkakrOtoie juŻ

Oddział włoskich strzelców alpejskich, złożony z 2i oficerów i żołnierzy, został 
zasypany przez lawinę w czasie ćwiczeń górskich.

Wczorajsze obrady Senatu
TJstmwa o IO proc, dodatku do podatków i ustawy o kre­

dytach dodatkowych zostały uchwalone glosami B. B.
Warszawa, 13. 1. (Tel. wł.) Jak 

się należało; Sfjpdżiewać; Seiiąt uchwalił 
zarówno ustawę o 10 proc, dodatku do 
podatków jak również wszystkie Usta­
wy o kredytach dodiątkowych.

Wszelkie argumenty opozycji okaza­
ły się bezskuteczne.

Przy ustawie o 10-procentowym do­
datku do podatków senator G ł ą b i ń- 
s k i podkreślił, że w dzisiejszej sytua­
cji gospodarczej powinno się doprowa­
dzić do równowagi bez nakładania no­
wych obciążeń, a rzeczą rządu jest zna­
leźć formy zmniejszenia wydatków.

Przy kredytach dodatkowych sen, 
G ł ą b i ń s k i podkreślił z naciskiem,

Proces majora Kubali
Akt oskarżenia odczytano przy drzwiach zamkniętych — Ze­
znania głównego świadka p. pułk. Rayskiej, b. żony ministra 

Matuszewskiego
Warszawa, 13. 2. (Tel. wł.) —• W 

dniu wczorajszym rozpoczął się proces 
mjr. Kubali.

Na stole sędziowskim jako dowód 
rzeczowy stała maszyna do pisania mar­
ki „Unterwood“.

Prokurator domagał się tajności 
obradl, ale sąd przychylił się dg wniosku 
prokuratora co do aktu oskarżenia.

Na tajnej rozprawie odczytano za­
tem akt oskarżenia oraz pamiętniki lot­
nika, zabrane podczas rewizji w jego 
mieszkaniu.

Kubala zeznał, że otrzymał anonimy, 
ale nie wie, kto je pisał i rozesłał. M. in. 
otrzymał je również kpt. Berdan. Trzy 
anonimy w mieszkaniu Kubali, pocho­
dzą. stąd, że robił on sobie odpisy na ma­
szynie.

■ Sąd porównywał rodzaj maszyny, bi­
bułki itd.

Kubala wyjaśnił, że pokój, w któ­
rym stała maszyna, był zamykany, ale 
klucze znajdowały się w otwartej szu­
fladzie.

Po nim zeznawał główny świadek p. 
Stanisława Rayska, znana jako tłomacz- 
ka pod nazwiskiem Stanisławy Kusze- 
lewskiej, pierwsza żona min. Matuszew­
skiego.

Oświadcza ona, że otrzymała dwa 
anonimy. Pierwszy zawierał apel do 
niej, aby wpłynęła na męża, żeby podał

że wszelkie kredyty dodatkowe uważa 
za wstęp do deficytu.

Przy tej drugiej sprawie sen. J a- 
nu szewski w imieniu Klubu 
Chłopskiego wyraził przekonanie, że 
wyzyskanie większości, sztucznie stwo­
rzonej dla legalizacji wydania ośmiu 
mil jonów na wybory, jest jednem wię­
cej wykroczeniem przeciwko prawo­
rządności, a senator Kopczyński 
zaznaczył, że ustawa ma na celu ulega- 
lizowanie sprawy Czechowicza.

Mimo wszystko, wnioski rządowe 
przeszły a ustawy uchwalone głosami 
B. B. (w)

się do dymisji. Przed otrzymaniem 
drugiego anonimu doszły do niej głosy, 
że autorem anonimu jest mjr. Kubala, 
zwłaszcza, że w listach znajdowały się 
zarzuty, które mjr. Kubala wytaczał 
przeciwko pik. Rayskiemu na zebraniu 
współdzielili.

W tym również czasie spotkała Ku­
balę na raucie na Zamku, a gdiy ten u- 
kłonił się z odległości dwóch kroków, 
nie oddała mu ukłonu. Po tym fakcie 
nadszedł drugi anonim, już w innym 
utrzymany tonie, zawierający pogróżki 
zabójstwa. Pomiędzy Rayskim a Kuba­
lą istniało zadrażnienie. Pani Rayska 
oświadcza, że mąż jej uważał mjr. Ku­
balę za przyczynę przetrzymania mu 
Krzyża Walecznych, który otrzymał z 
opóźnieniem. Świadek zeznaje, że Ku­
bala zabiegał o kredyty na nowy Jot 
transatlantycki, ale Rayski mu ich od­
mówił, gdyż nie posiadał funduszów.

Na zapytanie, czy Kubala starał się 
o wyjazd do Ameryki, aby studijować 
tam lotnictwo, pani Rayska zeznaje, że 
wie tylko tyle, iż mąż jej'był temu wy­
jazdowi przeciwny.

. Następny świadek, maszynistka 
Bryknerowa zeznaje. że zrobiła dwa 
egzemplarze jakiegoś elaboratu, to jest 
czystopis i jedną kopję. (w)

Sprawy rozbrojeniowe
Paryż, 12. 2. (PAT.) „Echo de Pa- 

ris“, donosząc o przybyciu do Paryża 
specjalnego wysłańca Mac Donalda, 
Craigie, którego zadaniem ma być zba­
danie zagadnienia rozbrojenia, wyraża 
przypuszczenie, iż Craigie starać się bę­
dzie o nawiązanie nowych rokowań mię­
dzy Paryżem a Rzymem, gdyż Londyn 
obawia się reakcji Paryża wobec zbro­
jeń morskich Italji, która w ostatnich 
5-ciu miesiącach spuściła na wodę stat­
ki o ogólnej pojemności 54.000 tonn, 
podczas gdy Francja w tym samym cza­
sie zbudowała tylko statki o ogólnej po­
jemności 26.000 tonn.

Na utrzymanie
bezrobotnych w Anglji
Londyn, 12. 2. (PAT.) — Minister­

stwo pracy zapowiedziało, że rządl zwró­
ci się do parlamentu z żądaniem uchwa­
lenia kredytów w wysokości 20 milj. 
funtów na zasilenie funduszu ubezpie­
czeniowego od bezrobocia.

Wraz z tą proponowaną sumą fun­
dusz ten wynosiłby 90 milj. ft.

Obrady komisji zagrań. 
Senatu

Warszawa, 11. 2. (Tel. wł.) Ko­
misja spraw zagranicznych Senatu w 
obecności marsz. Raczkiewicza oraz 
min. Zaleskiego, podjęła wczoraj dy­
skusję nad wywodami ministra, po­
święconemu ostatniej sesji Ligi Naro­
dów w Genewie. Przemawiali sen. 
Loewenherz (BB). Kozicki (Klub Nar.), 
Dębski (PPS), Rostworowski (BB), 
Pant (Klub niem.).

OFIARNOŚĆ NA CELE OŚWIATOWE 
WZMACNIA POTĘGĘ RZECZY­

POSPOLITEJ POLSKIEJ

Sycylja
(Od naszego korespondenta).

Palermo, w lutym.
Sycylja usilnie stara się obecnie o to, 

aby stać się modną. Długie i szerokie 
ulice w Messynie i Palermo z wielkiemi 
składami handlowemu, których właści­
ciele pochodzą z północnej Italji i za­
granicy, piękne wille i domy towarowe, 
linje tramwajowe i samoloty, które rze­
czywiście kursują bardzo punktualnie, 
urządzenia portowe i szosy automobilo­
we — zmieniły całą wyspę wprost nie 
do poznania.

Na szczęście wszystko to nie osłabia 
uroku i siły przyciągającej, jaką posia­
da ten uroczy zakątek kuli ziemskiej; 
przeciwnie, może nawet podnosi jej u- 
rok. Bo czyż istnieje gdziekolwiek je­
szcze tego rodzaju wielkie miasto, w 
którem obok niezliczonej ilości samo­
chodów znajdują się białe kryte pojazdy, 
częstokroć zaprzężone w osły, które spo­
kojnym krokiem stąpają, po asfalcie 
obok samochodów? Takie miasto, w 
którem na ulicach widnieje niezliczona 
moc liljowo kwitnących dlrzew, lub prze­
piękne palmy, wyciągające ku niebu 
swe proste ramiona.

To, co przyniosły ze sobą ze wscho­
du w dziale sztuki wyprawy krzyżowe 
— to pozostało. Okrągłe kopuły kościo­
łów. wspaniała ich rozłożystość. Zdob­
ne w arabeski, stoją w przecudnem oto­
czeniu dziko rosnących palm, wewnątrz 
bogato ozdobione w obrazy mozaikowe. 
Taki wygląd posiada również katedra, 
której podziemia kryją prochy wielu 
królewskich krzyżowców. W ten sam 
sposób wygląda kościół Monreale, wzno­
szący się nad tonią Conca d‘Oro. czyl< 
„złotą muszlą". Na północnym końcu 
miasta, pomiędzy bramami Felice i dei 
Greci rozciąga się wspaniała, szeroka
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promenada. Zbudowano ją nad morzem 
Do późnej nocy promenada rozbrzmie­
wa szwargotem tłumu, a cudzoziemcy 
przechodzą ją się przy dźwięku serenad 
mandolinowych. Pozatem spożywa się 
tu znakomite i ogólnie znane lody, t. zw 
Cassata Siciliana.

W ciągu dnia urządzamy przejażdż­
ki autobusowe po słynnym parku „La 
Favorita“, który dawniej należał do kró­
lów sycylijskich. Za zatoką Mondello 
Lido przejeżdża się tuż koło lśniącego 
pałacyku chińskiego. Drogę urozmaica 
niezliczona moc ogrodów i will, a w po­
wietrzu unosi się zapach kwitnących 
róż. Wzdłuż bulwaru lśni morze, które 
swemi falami chłodzi i kryje kąpiących 
się. Żywe barwy zlewają się tu w jedną 
harmonijną całość, a oryginalne kontu­
ry górzystej okolicy nadają krajobrazo­
wi egzotyczny a zarazem trochę dziki 
wygląd.

W Taorminie działanie kontrastów 
jest zupełnie inne. Jest to w górach u- 
kryta, dawna siedziba Normanów. Doj­
ście do niej stanowi szosa, stromo wiją- 
ca się w górę. Do dnia dzisiejszego ota­
czają ją lasy cytrynowe i ponure mury, 
a przez gotyckie bramy zajrzeć można 
do wnętrza wspaniałych ogrodów, ską­
panych w słońcu. Tutaj, w tych rui­
nach, jak zresztą wszędzie na Sycylji, 
można znaleźć życie kipiące teraźniej­
szością. Wesoło i szczęśliwie żyje w 
tych ruinach naród, przeważnie blondy­
ni niebieskoocy — potomkowie awan­
turniczych rycerzy krzyżowych — dziś 
z dużą przymieszką krwi romańskiej i 
afrykańskiej.

Pomiędzy Taorminą a prastarą Kata­
nią, posiadającą uniwersytet, znajduje 
się Etna. Tubylcy nazywają ją „La Moń- 
tagna ; to wulkan ze śnieżną czapą, w 
ręku którego spoczywa ich los i życie 
Jest on najwyższy z trzech śmiercionoś­
nych wulkanów Italji, którego masyw 
wznosi się ponad modremi falami i dzi­
kimi stepami. Stoi w zwodniczej i 
dreszczem przejmującej samotności. Na 
krater jego wejść można od strony Kata- 
nji, gdzie znajduje się klub alpinistycz­
ny, który zbudował drogi i schroniska 
wśród czarnych pól lawy.

Mess,yna jest miastem, znajdującetn 
się w okresie rozwoju. Jest to centrum 
całego handlu owocowego Sycylji i po­
most w stronę lądu stałego i północy. 
W dzielnicach miasta, nawiedzonych 
niedawno trzęsieniem ziemi, a pokry­
tych chwilowo jeszcze gruzami i bara­
kami — panuje gorączkowa praca nad 
odbudową. Wszędzie na Sycylji dnie zi­
mowe są skąpane promieniami gorące­
go słońca, a w Messynie rozkosz spra­
wia dopiero noc, gdy z pociągu lub stat­
ku, przepływającego cieśninę, patrzy się 
na wybrzeże Kalabrji i wyspę, otoczoną 
girlandami świateł.

Na południu zachodniego wybrze­
ża leży Syzakuza, ongiś za czasów 
greckich największe j najważniejsze 
miasto. Później podupadło, niszczo­
ne ręką Rzymian i Hiszpanów. W 
czasach obecnych rozkwitło znowu 
dzięki handlowi i cudzoziemcom. — 
Stąd to, z tego miasta najbardziej na 
południe Italji wysuniętego, z dużego 
jego portu odchodzą transporty woj­
skowe do kolonji. Dlatego też kręci 
się tu pełno afrykańskich żołnierzy. 
W pobliżu miasta znajduje się wiele 
greckich świątyń. Marmurów i ma­
lowideł nie zniszczył nawet ząb czasu. 
Leżą one w pełni swej wspaniałości 
malowniczo rozrzucone przez trzęsie­
nia ziemi.

Lasów na Sycylji nie ma wcale, 
brak nawet wyrośniętych drzew i ty­
powych pinij włoskich. Prawdopo­
dobnie z powodu wiatru, który nawie­
dza wyspę przez cały rok; w lecie 
przynosi on miły chlodek z nad morza, 
a w zimie łagodne powietrze afrykań­
skie. Florę Sycylji tworzą cieniste 
gaje pomarańczowe i cytrynowe, in­
dyjskie figi, palmy i drzewa oliwne. 
Sycyłja posiada wiele gatunków win 
słodkich, jak Marsała, Passite i czer­
wone wina wiejskie, lekkie w piciu, 
ale fatalne w skutkach. Morze jest 
pełne rekinów. Polowanie na nie 
stanowi główne zajęcie tubylców. 
Najrozmaitsze zaś żyjątka morskie, 
jak langusty, ostrygi, Ślimaki i raki 
wydobywają dzieci z pośród kamieni, 
piasku, lub ,z płytkiej wody, sprze­
dając je zaraz cudzoziemcom. Sezon 
trwa na Sycylji od stycznia do kwiet­
nia. W okresie tym temperatura nie 
spada nigdy poniżej 10 stopni Cels. 
Deszcze padają bardzo rzadko i wnet 
ukazuje się słońce. Dostęp do wy­
spy odbywa się różnemi drogami, a 
wszystkie są bardzo piękne. Zwykle 
wsiada się na jeden z okrętów, płyną­
cych z Genui lub z Neapolu, które 
kursują przeważnie nocą, lub też je- 
dzie się pociągiem a następnie przez 
cieśninę morską koło Messyny, za­
trzymując się po drodze we Floren­
cji, Rzymie i Neapolu, M.

Obrady Reichstagu
IF glosowaniu nad budietem min. spr. zagr. przyjęto m. in. 
wnioski, domagające s/ę powołania komisji międzynaro­
dowej dla wyjaśnienia przyczyn wybuchu wojny światowej

oraz podjęcia rewizji niemieckich zobowiązań 
reparacyjnych

Berlin, 12. 2. (PAT.) Dziś od­
było się w Reichstagu głosowanie 
nad pozostałerai wnioskami, zgłoszo­
nemu w czasie 2 czytania budżetu 
min. spraw zagr.

Przyjęty został wniosek komisji 
spraw zagr. o zgłoszenie memorjału, 
zawierającego wykaz dotychczaso­
wych świadczeń reparacyjnych Nie­
miec.

Wniosek komunistyczny, domaga­
jący się wstrzymania spłat repara­
cyjnych, oraz wniosek Landyolku, 
wzywający rząd do niezwłocznego 
zastosowania przewidzianych w pla­
nie Younga możliwości rewizji świad­
czeń reparacyjnych, zostały w głoso­
waniu imiennem odrzucone.

Następnie przyjęta została rezolu­
cja partji centrowej, protestująca

Uroczystości w Citta del Vaticano
O-ta rocznica koronacji papieża Piusa XI — Otwarcie radjo- 

stacji watykańskiej
Citta del Vaticano, 12 2. (PAT.) 

9-ta rocznica koronacji papieża Piusa XI 
obchodzona była w państwie watykań- 
skiem bardzo uroczyście.

Rano odprawiona została przez Ojca 
św. w kaplicy Sykstyńskiej msza papie­
ska, na której obecni byli wszyscy prze­
bywający w Rzymie kardynałowie, wyż­
sze duchowieństwo, korpus dyploma­
tyczny i wiele wybitnych osobistości.

Kulminacyjnym punktem uroczysto­
ści było otwarcie radiostacji watykań­
skiej. Papież w otoczeniu swego dworu 
i osób zaproszonych udał się do gmachu 
radiostacji, powitany według przepisów 
ceremoniału. Najpierw przemówił do

Samobójstwo Meksykanki
w katedrze Notre Dame

Paryż, 12. 2. (Wczoraj w południe 
Meksykanka Antonina Rivas wystrza­
łem z rewolweru odebrała sobie* życie 
w katedrze Notre Dame.

Wypadek ten postawił w trudnej sy­
tuacji duchowieństwo paryskie, albo­
wiem obrządek oczyszczania świątyni, 
skalanej przelewem krwi, wymaga dość 
długich przygotowań i Skomplikowanej 
cerémonji, a katedra Notre Dame mu­
síala być w dniu dzisiejszym otwarta 
celem odprawienia nabożeństwa ż po­
wodu obchodu 9-tej rocznicy objęcia 
przez papieża Piusa XI stolicy apostol­
skiej. Wobec tego kard. Verdier zarzą-

Sensacyjne rewizje w Berlinie
Akcja policji berlińskiej przeciwko hitlerowskim Organiza­
cjom partyjnym — II obławie wzięło udział lOO policjantów 
i wielu urzędników kryminalnych — Rewizja dała wynik 

obciążający
Berlin, 12. 2. (PAT.) Z polecenia 

sędziego śledtezego policja berlińska 
rozpoczęła dziś zakrojoną na szeroką 
skalę akcję przeciwko narodowo - socja­
listycznym organizacjom partyjnym. Za­
równo w biurach jak i w mieszkaniach 
prywatnych dokonano ogółem 20 rewi- 
zyj. W obławie tej wzięło udział około 

'100 policjantów i wielu urzędników po­
licji kryminalnej. Główną uwagę zwró­
cono na centralne biuro stronnictwa 
hitlerowców. Policja obsadziła lokal 
kierownictwa partji oraz biuro okręgo­
wej komendy hitlerowskich oddziałów 
szturmowych w Berlinie. Skonfiskowa­
no tu pełną kartotekę oddziałów sztur­
mowych. Zaskoczony oddział wartow­
niczy szturmowców nie mógł stawić 
żadnego oporu. Policja nie wypuściła 
nikogo na miasto i obsadziła swoimi u-

Stronnictwo Narodowe
Wydział Robotniczy

Stronnictwo Narodowe zwołuje zebranie dyskusyjne z referatem 
p. Teodory Pawłowskiej na temat:

„Morze polskie“
na dzień 13 lutego, w piątek wieczorem, o godz. 7-mej. Zebranie odbędzie si-’ 
w sali Stronnictwa Narodowego przy Św. Marcinie 65^ I. p (wejście na prawo,

Na. zebranie to uprzejmie zaprasza członków i wprowadzonych gości
Pzeiydjuia Wydziału Robotatczeflo,

przeciwko art. 231 Traktatu Wersal­
skiego i domagająca się powołania 
międzynarodowej komisji dla wy­
świetlenia przyczyn wybuchu wojny 
światowej. W przyjętej wbrew gło­
som komunistów rezolucji Reichstag 
protestuje przeciwko stanowisku in­
nych państw w sprawie rozbrojenia, 
powołując się na to, że mimo rozbro­
jenia Niemiec, mocarstwa te dotych­
czas nie wypełniły zobowiązań roz­
brojeniowych

314 głosami przeciwko 56 przyjęto 
rezolucję, podkreślającą konieczność 
rewizji niemieckich zobowiązań repa­
racyjnych w najbliższym czasie.

Budżet min. s zagr. przyjęty został 
wszystkiemi głosami przeciwko gło­
som komunistów i Landvolku.

mikrofonu Marconi, zapowiadając świa­
tu pierwsze przemówienie radjowe Oj­
ca św. Następnie zabrał głos Ojciec św., 
zwracając się po łacinie ze słowami po­
koju do wszystkich hierarchii kościel­
nych, szefów państw wszystkich naro­
dów, ludzi bogatych i biednych, szczę­
śliwych i cierpiących i udzieiił urbi et 
orbi swego błogosławieństwa apostol­
skiego.

Po wygłoszeniu przemówienia, Oj­
ciec św odjechał ńa posiedzenie akade- 
mji papieskiej, a radjostacja zawiado­
miła świat o przebiegu uroczystości w 
różnych językach, m. in. po polsku.

dził wczoraj natychmiastowe zamknię­
cie drzwi świątyni, zwołał telefonicznie 
wszystkich członków kleru, których u- 
dało się zastać w domu i około godz. 4 
bardzo uroczyście odbyła się ceremonia 
puryfikacji, poczem drzwi świątyni zo­
stały otwarte na nowo i dziś nabożeń­
stwo dziękczynne na cześć Ojca św od­
było się według ?góry ustalonego cere­
moniału przy udziale przedstawicieli 
rządu i korpusu dyplomatycznego.

Z dokumentów, znalezionych przy 
denatce, można wnosić, że powodem roz­
paczliwego kroku było opuszczenie jej 
przez męża.

rzędnikami wszystkie połączenia telefc 
niczne. Pozatem dokonano rewizji t 
prywatnem mieszkaniu komendant 
głównego oddziałów szturmowych ka 
pitana Stenneta oraz innych dowódców 
Przy tej okazji znaleziono skład bron 
Do prezydjum policji zabrano dla zba 
dania obszerny materjał obciążający. V 
czasie rewizji hitlerowcy demonstraoyj 
nie śpiewali pieśni bojowe.

( Akcja policji berlińskiej podjęta zc 
siała wskutek poszlak, iż partja hitle 
rowska udzieliła pomocy finansowe 
mordercom 2 członków republikańskie 
go Reichsbanrieru, zastrzelonych w no 
sylwestrową. 2 mordepćom udało si 
zbiec za granicę, trzeci kaś ujęty zosta 
przez policję austrjacfką w czasie prze 
kraczania granicy.

Berlin, 12. 2. (PAT.) Według in

formacji prasy berlińskiej, skonfiskowa­
ny przez policję w czasie rewizji w biu­
rach hitlerowców materjał ujawnił nie­
zbicie, że ścigani przez sądy mordercy 
Reichsbannerowców byli podczas u- 
cieczki wspomagani przez partję hitle­
rowską.

Dzienniki południowe ogłaszają sen­
sacyjne rewelacje o ucieczce morderców-.

Wyniki dochodzeń stwierdziły, że w 
ostatnich tygodniach hitlerowskie od­
działy szturmowe urządzały gorączko- 
we przygotowania do czynnych wystą­
pień. Czynniki miarodajne rozważają 
obecnie sprawę rozwiązania bojówek 
hitlerowskich. Znaleziony w czasie re­
wizji materjał, dostarczył nowych do­
wodów, popierających oskarżenie kilku 
oficerów o zdradę stanu, wytoczoną 
przez prokuratora. Hitlerowcy mieli po­
dejmować starania o wydostanie od po­
szczególnych urzędników państwowych 
tajnych rozkazów i. innych poufnych 
dokumentów. Pozatem projektowane 
było utworzenie wśród urzędników ja- 
czejek hitlerowskich.

Echa katastrofy kolejowej 
w Krakowie

Kraków, 12. 2. (PAT.) Dyrekcja 
Okręgowa Kolei Państw, w Krakowie 
komunikuje:

Śledztwo w sprawie zderzenia po­
ciągów nr. 5 i 304 w dn. 7 lutego 1931 r. 
w Krakowie komisja dyrekcyjna u- 
kończyła przy współudziale inspekto­
ra ministerialnego p. Drosera w dn. 
10 lutego rb. Na podstawie materjalu 
śledczego Dyrekcja Okr. K. P. wyda­
liła jednego telegrafistę a zawiesiła w 
służbie 2 dyżurnych ruchu, 1 telegra­
fistę i kancelistę technicznego oraz 
jednego maszynistę. Ponadto usunę­
ła jednego urzędnika od wykonywa­
nia służby nadzorczej oraz 2 dyżur­
nych ruchu i 2 telegrafistów od wy­
konywania służby ruchu, względnie 
telegraficznej.

Zamarzło 25 okrętów
Tallin, 12. 2. (PAT.) Wskutek 

ostrych mrozów w zatoce fińskiej za­
marzło 25 okrętów. Są to przeważnie 
okręty sowieckie. Lód jest tak gru­
by, że okręty nie mogą go przełamać 
nawet przy pomocy łamaczy lodów.

Istnieje obawa, że wśród za­
marzniętych okrętów znajduje się ró­
wnież polski okręt towarowy _ „Cho­
rzów“, który wyruszył z Tallina.do 
Helsingforsu w dn. 5 lutego a do Hel- 
singforsu jeszcze nie przybył.

Katastrofa samolotu 
wo-skowego

Praga, 12. 2. (PAT.) W miejsco­
wości Hradec Kralovy miał dziś 
miejsce wypadek lotniczy aparatu 
wojskowego, który spadł z wysokości 
około 200 m, grzebiąc pod gruzami pi­
lota, podoficera lotnictwa.

Ciągnienie loterji
Wczoraj w drugim dniu ciągnienia 

4-tej klasy 22-ej P. P. L. K. główne 
wygrane padły na numery następu­
jące:

10 000 zł — nr. 66 609,
5 000 zł — nr. 127 731 i 151 085.

—------
Trzęsienie ziemi w raju
Prawdziwym rajem nazwaćby moż­

na piękne wyspy Nowej Zelandji, gdy 
by nie powtarzające się na nich co jak» 
czas żywiołowe katastrofy. Przed kuku 
dniami czytaliśmy w prasie całego świa­
ta przychodzące z tych wysp wstrząsają­
ce wiadomości. Trzęsienie ziemi obró­
ciło w ruiny dwa kwitnące, bogate mia­
sta: Napir i Hastings, grzebiąc . w ru­
mowiskach około 900 zabitych i wielu 
rannych. Czyniąc zadość zrozumiałemu 
zainteresowaniu czytelników, 
cja Polska“ przynosi wr ostatnim (dwu­
dziestym) zeszycie dokładny opis geo­
graficzny obu wysp Nowej Zelandji. 
Wyspy te należą do najpiękniejszych 
zakątków kuli ziemskiej. Niezwy'K1 
malownicze widoki, wodospady, bogaty 
świat roślinny i łagodny klmat — skła­
dają się na powaby rajskich wysp- 
gactwa naturalne powiększają kopalń' 
węgla i złota. Jedyną klęską tego r(D 
są trzęsienia ziemi. Ciekawy arVv^. 
ilustrują doskonałe zdjęcia i widoki MO' 
wej Zelandji. ,

Cmkawy ten numer najtańszego 
Polsce tygodnika uzupełnia artykuł 
teatrze japońskim, feljeton o pracy 
wielkiej nowoczesnej piekarni, wiei 
ciekawych, bogato ilustrowanych arty­
kułów i wiadomości, odcinek powieść« 
nowela, bajka i działy rozrywkowe.
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KALENDARZYK
Piątek, 13 lutego 1931.

Słońce: wschód 7,15; — zachód 17,00; — 
długość dnia 9 godz. 45 min.

Księżyc: wschód 5,47; — zachód 12,04; — 
po ostatniej kwadrze.

Kai. rzk.: Juljan M.; jutro Walenty.
Kai. slow.: Jordan Św.; jutro Niemir.

Zebrania
Dziś o 17 Sodalicja Pań Miejskich (sek­

cja eucharystyczna) w Domu Św. 
Wojciecha, al. Marcinkowskiego 22; 

o 19 Stronnictwo Narodowe (wydział 
robotniczy) zebr, dyskusyjne w loka­
lu Św. Marcin 65;

Jutro o 18 Kasa Pośmiertna Urzędników 
Kraj. Woj. Pozn. walne zebr, w sali 
sejmikowej Starostwa Krajowego;

o 19 Filja Elektromonterów Z. Z. P. 
nadzw. zebr, u p. Świtalskiego, ulica 
Podgórna 13;

Pogrzeby
Dziś: Śp. Anny z Wleklińskich Kamiń- 

skiej o godz. 16, ul. Marsz. Focha 85.

Licytacje
Dziś o 9 ul. Przemysłowa 23 — samochód 

ciężarowy;
o 10 M. Garbary 9 — 46 skrzyń maka­

ronu;
o 10,30 uk Rzepeckiego 27 — biurko 

dypl;
o 11,15 ul. Marsz. Focha nar. ul. Ka­

nałowej — masz, do korkowania bu­
telek;

o 12 ul. Marsz. Focha 47 — kredens; 
o 12 ul. Kramarska 27 — masz, do szy­

cia, biurka, leżanka, regulator, gra­
mofon, krajobraz;

o 13 ul. 27 Grudnia 10 — biurko z 
krzesłem, masz, do pisania;

o 13 ał. Marcinkowskiego 21 — żyran­
dole, kinkiety, wieszaki 5-ramienne; 

o 13,30 ul. Marsz. Focha 80 — maszyna
do pisania;

o 14,30 ul. Marsz. Focha 100 — maszyna 
do pisania;

o 15,30 ul. Palacza (nowa wiła) — kre­
dens;

Teatr Wielki
DZIŚ — Występ gościnny Teatru Japoń­

skiego z Tokio.

Teatr Polski
DZIŚ — „O żonach złych i dobrych". — 

Premjera.
Teatr Nowj 

DZIŚ — „Ludzie w hotelu".

Teatr Rewja 
DZIŚ — „Powrót Taty“.

Niezatwierdzony wybór 
burmistrza

Wybrany przez Radę miejską, w 
Szamotułach na opróżnione przez 
śmierć śp. Scholla stanowisko bur­
mistrza p. Michał Skrzypczak, dotych­
czasowy burmistrz Międzychodu, nie 
otrzymał zatwierdzenia wojewody po­
znańskiego na to stanowisko.

Jak pilot niemiecki Gruse
opisuje swój pobyt w Polsce

Pilot niemiecki Gruse, który wylą­
dował na terytorjum Polski i z tej racji 
przez kilka dni zatrzymany był w aresz­
cie, po powrocie do Niemiec nie omie­
szkał dać dio prasy szczegółowego opisu 
swych „przeżyć“ w Polsce, o czem sze­
roko rozpisuje się jedno z pism niemiec­
kich.

Według zeznań pilota niemieckiego 
— zabłądził on we mgle. Lądował przy­
musowo wskutek wysadzenia motoru, 
któremu zbrakło oliwy. Przy lądowaniu 
zawadził o drzewa, wskutek czego u- 
szkodził poważnie jedno ze skrzydeł 
(ciekawe, że nam nic o tem uszkodzeniu 
niewiadomo!).

Gruse opowiada: „Po wylądowaniu 
przyszli policjanci i celnicy Obejrzeli 
skrupulatnie maszynę. Odprowadzono 
mnie na posterunek policyjny. Nazajutrz 
dwaj policjanci odprowadzili mnie pie­
szo do sądu. Ten pochód przez miasto 
wywołał wielkie zainteresowanie; tłu­
my ludzi przyglądały mu się bacznie.

„W sądzie byłem wyczerpująco ba­
dany. Na stole leżały fotografje i apa­
rat fotograficzny. Był to aparat nie­
miecki, dający zdjęcia 4,5X6 cm. — 
Oświadczono mi, że jest to mój apa­
rat, co nie było prawdą (!!), gdyż mój

Ustąpienie 
konsula Matouska?

Wczorajszy „Goniec Wielkopolski“ 
(nr. 35j donosi:

„Jak się dowiadujemy z dobrze po­
informowanych źródeł, wkrótce ma 
nastąpić zmiana na stanowisku kon­
sula czechosłowackiego w Poznaniu, 
które zajmuje p. inż. Matousek.“

Oficjalnego potwierdzenia powyż­
szej informacji dotychczas nie otrzy­
maliśmy.

Zderzenie tramwaju 
z wozem

Na Górnej Wildizie w pobliżu ulicy 
Szwajcarskiej zderzył się tramwaj z wo- 
z.ęm spalarni śmieci. Dwa wagony tram­
wajowe wypadły z szyn, przerywając ko­
munikację na przeciąg jednej godziny. 
Wóz z śmieciami został poważnie uszko­
dzony.

Na szczęście obyło się bez ofiar w lu­
dziach. (k)

„Żony dobre i złe“
Prawdziwą sensację przygotowuje 

dziś Teatr Polski dla swych zwolenni­
ków.

Mianowicie dziś wieczorem ukaże 
się niegrana dotąd przez żadną ze

aparat zostawiłem w Schneidemuehl. 
Wówczas pokazano mi zdjęcie 4,5X6 
cm i obwiniono mnie, że właśnie tym 
aparatem zrobiłem owo zdjęcie. Ale i 
tego zdjęcia ja nie robiłem, lecz otrzy­
małem je w podarunku. Wówczas 
wyszło na jaw całe wyrafinowanie ba­
dających: pokazano mi inną fotogra- 
fję 4,5X6 cm, mówiąc, że należy ona 
do mnie i że zrobiłem ją wspomnia­
nym aparatem. W rzeczywistości — 
zdjęcie to należało do mnie, lecz zrobi­
łem je swoim aparatem, który ma wy­
miar 5X8 cm. Polacy przycięli (11) to 
zdjęcie do formatu 4,5X6 cm.

Po badaniu dostałem rozkaz a- 
resztowania.

W ciągu dni ostatnich byłem zno­
wu parokrotnie badany, _ aż wreszcie 
— otrzymałem zwolnienie wraz z za­
wiadomieniem, że stwierdzono moją 
niewinność.“

Tyle mówi pan Gruse.
Bezczelne jego kłamstwo o „pod­

stawionym“ mu przez Polaków apa­
racie fotograficznym i przycinaniu 
zdjęć celem sfabrykowania dowodu 
winy — zasługują na energiczne z na­
szej strony zaprzeczenie.

scen w Polsce, arcyciekawa, osnuta 
na nawskroś aktualnym temacie mał­
żeństwa „gwiazd“ scenicznych z 
przedstawicielami sfer arystokratycz­
nych komedja „O żonach złych i do­
brych“, Komedja jest tem ciekawsza, 
że napisał ją świetny satyryk i kome­
diopisarz Adolf Nowaczyński, który 
też zapowiedział swe przybycie na 
dzisiejszą premjerę.

Premjera poznańska jest prawdzi­
wą prapremjerą, gdyż przygotowujący 
ją od dłuższego czasu Teatr Narodowy 
w Warszawie wystąpi z nią dopiero 
w najbliższych tygodniach.

Z Teatru Rewji
Nowy program Teatru Rewja nosi 

tytuł „Powrót taty“. Tytułowym dla 
całej rewji programem jest deklamacja 
strawestowanego i „zaktualizowanego" 
wiersza Mickiewicza w wykonaniu p. 
Suchankówny na tle karykatur politycz­
nych. Dowcipy tej satyry są dość trud­
no uchwytne a przenośnie mgliste.

Z dawnego zespołu pozostały już te­
raz niedobitki. Program wypełniają w 
większości występy gośc’nne. Przy 
pierwszym występie artysty trudno wy­
robić sobie o nim zupełnie zdecydowane 
zdanie. Często artysta nie potrafi wstęp­
nym bojem zdobyć sobie publiczności, 
a przy bliższem poznaniu staje się jej 
ulubieńcem. Często znów bywa naod- 
wrót i okazuje się, że po pierwszym wy-

stępie artysta się „skończył“. A w obec­
nym programie jest kilku artystów, któ­
rych widzieliśmy poraź, pierwszy.

P. Józefina Boiska i p. Wacław Zda­
nowicz stanowią sympatyczną parę re- 
wjową: mają dużo swady scenicznei, 
wiele temperamentu, a w wykonywane 
numery wnoszą życie i werwę. Piosen­
ka o kukułce ma trochę zbyt drastycz­
nych dowcipów; więcej niż pikantne są 
też niektóre powiedzonka w odegranym 
przez tę parę skeczu. Dobre przyjęcie 
znalazły odśpiewane przez p. Zdanowi­
cza piosenki „To wszystko należy od 
niego“ i „Scenariusze filmowe“.

P. Michał Halicz celuje, zdaje się, w 
monologach Antka warszawskiego i roz­
bawił salę występem w tym repertua­
rze. Kapitalnie wypadła groteskowa 
serenada p. t. „Tili-bom“ w wykonaniu 
p. Z. Suwalskiego, który też z tempera­
mentem konferansjeruje. W konferan­
sjerce mogłyby coprawda być nowsze 
dowcipy.

Poraź pierwszy wystąpiła też w rewji 
para tancerzy, których znamy z wystę­
pów w poznańskich dancingach, a póź­
niej w „Metropołis“.

Ze starych znajomych spotykamy 
dyr. Wołowskiego, który wygłasza do­
wcipny jubileuszowy prolog; konfe­
ransjeruje, i gra w kilku skeczach. 
Skecz, " parodjujący przedstawienie 
„Otella“ w różnych teatrach, . wyko­
nali p. Celińska i p. Wołowski. Ten 
ostatni gra również rolę żydka-my- 
śliwego w komicznym skeczu, zagra­
nym we dwójkę z p. Haliczem.

Dużo miejsca w programie zajmu­
ją występy baletu p. Anny Zabojkiny. 
Są one bezwątpienia bardzo efekto­
wne, ale zarzucićby im można zbyt­
nią, jak na teatrzyk rewjowy, preten­
sjonalność A to jest w rewji rekwi­
zyt niepotrzebny. Jako przykład na­
suwa się tu scena finałowa: Tenden­
cja efektownej apoteozy przymierza 
narodów jest bezwątpienia bardzo 
ładna, ale nie lictje trochę z nastro­
jem rewji. Po co piąć się na kotur­
ny. Po takich próbach pozostaje u- 
czucie jakiegoś faux pas, czegoś, co 
jednak nie wypada. Dużo . milsze 
wrażenie wywarł obrazek półfinałowy 
— miłe, bezpretensjonalne „wiwat“ 
na cześć sportu. T. Kras z.

Aresztowanie fałszerzy 
banknotów

W wyniku śledztwa, prowadzonego 
w Szamotułach w sprawie fałszowa­
nia banknotów 100-złotowych, aresz­
towano Juljana i Lucję Posowodzkich 
z Poznania, karanych już za podobne 
fałszerstwa, Andrzeja i Marję Skwie- 
rzyńskich, Franciszka Katlera, Roza- 
lję Tyklewiczównę z Zakrzewka, oraz 
Jana i Marję Katlerów ze Śliwnik w 
pow. grodziskim. Władze policyjne 
skonfiskowały u Katlerów 77 bankno­
tów 100-złotowych; poza tem zakwe- 
stjonowały 8 banknotów, będących w 
obiegu.

Z teatru
Trupa Japońska pod dyrekcją Toku­

dżiro Tsu-Tsui. Teatr Wielki.
Czytelnicy „Kurjera“ zostali przed 

„premjerą“ tak wyczerpująco przygoto­
wani z teatru japońskiego, że byłoby no­
szeniem sów do Aten powtarzać jeszcze 
raz per łongum et latum, że p. Tokudżi- 
ro Tsu - Tsui i jego trupa reprezentują 
teatr „Kabuki“ (co znaczy dosłownie: 
widowisko śpiewno - taneczne), że grali 
dwa dramaty (raczej tragedie) osnute 
na epoce rycerskiej, jedną grotesko - ko- 
roedję z tejże samej epoki oraz zapre­
zentowali trzy tańce. Próżnemby też 
było dociekanie, czy i w7 jakim stopniu 
zeuropeizowali oni na nasz użytek swój 
teatr, odstępując odi jego prastarych 
tradycyj nietylko na tym punkcie, że 
role, kobiece grają kobiety, czego w Ja- 
Ponji nie bywa. Po sprawiedliwości 
roówiąc, nie wiedziałoby się i tak, czy i 
ueśmy na tem stracili. Skoro Europej­
czyk z trudnością odróżnia od siebie, w 
tłumie, różne przecież japońskie twarze, 
to może i style japońskie tak bardzo od­
rębnie mu nie wyglądają. To zaś, co zo; 
baczyliśmy, jest barwne, egzotyczne i 
swem mistrzowstwem zajmujące. Trzy 
krople japońskości więcej lub mniej, 
nie mało wchodzą w rachubę. Nie trud­
no byłoby wdać się w uczone docieka­
nia; nasi mili goście wożą ze sobą na 
Użytek P. T. Krytyki europejskiej całą 
erudycję w różnych językach, a p. Ste- 
ian Lubieński ogłosił nie tak dawno cie- 

siudia o teatrze japońskim, lecz 
tnyślę, że gdy ci nasi widzowie, którym 
szczególnie zależy na poznaniu różnicy 
^•ęazy teatrem „No“, a teatrem „Kabu- 

1 na pewne udadzą się sami do Tokio,
aby przestudiować tę palącą kwestię.

Natomiast mogłem utwierdzić się 
wczoraj w przekonaniu, że ci Japończy­
cy — na których natknąłem się latem 
roku zeszłego w Sztokholmie — repre­
zentują bardzo wysoką klasę jako ludzie 
sceny. Można pozazdrościć widzom 
miasta Osaka takiego zespołu. Miano­
wicie p. Tokudżiro Tsu - Tsui ze swoją 
trupą przebywa stale w Osaka, nie w 
Tokio, jak głosiły afisze, i ma nawet tro­
chę na pieńku z tokijskimi kolegami, 
którzy kręcą podobno nosem na „znie- 
wieściałą“ rzekomo grę jego zespołu, 
podczas gdy on sam uważa, że właśnie 
jest wyobrazicielem tradycji, oni zaś, 
tokijczycy, za bardzo „europeizują“. Na- 
pewne wynika z tych wynurzeń p. To- 
kudżiry, poczynionych przed jednym z 
dziennikarzy warszawskich, że istnieją 
w Japonji różne szkoły gry, no i że 
wzajemna opinja aktorów w sobie by­
wa mniejwięcej jednakowo ciepłą we 
wszystkich częściach świata.

Co do nas, nie dowiemy się prawdo­
podobnie nigdy, czy rację ma w tym 
sporze Osaka czy Tokio, lecz aktorów p 
Tokudżiry musimy podziwiać z ogrom­
nym respektem. Zdumiewającą jest ich 
ekspresja głosu i ciała, ekspresją bardzo 
mocna co do dozy, tak, że nawet trudno- 
by ją pogodzić — na pozór — z tem wy­
obrażeniem o powściągliwości Japończy­
ków7, jakie mamy z obcowania z nimi 
i z legend o ich panowaniu nad sobą, o 
niezdradzaniu twarzą uczuć, o dyskret­
nej gestykulacji i o wiecznym uśmiechu, 
który pokrywa tajemnicę duszy Zda­
wałoby się, że te wielkie- gesty, te pozy 
samurajów z szeroko rozstawionemi no­
gami, te latające oczy i krzywiące się u- 
sta są „przesadą“ — ale to tylko niepo­
rozumienie. Teatr japoński bywa w 
szczegółach realistyczny lub i naturali- 
styczny — dość zobaczyć straszliwe 
harakiri Tokudżira Tsu - Tsui albo sce­

nę zamordowania Uzaemona w „Drze­
miącej opatrzności“ — lecz jego właści­
wym najgłębszym rdzeniem jest — tak- 
by się przynajmniej zdawało — daleko 
idąca stylizacja życia na twór artystycz­
ny. Pierwsza np. komedja odgrywa się 
zupełnie w kroku tanecznym i z gesta­
mi odmierzonemi do muzyki, jak w pan­
tomimie. W dramacie „Mitsushide“ rea­
lizm i stylizacja idą. równocześnie obok 
siebie, w „Drzemiącej opatrzności“ tro­
chę stylizowany jest tylko sam p. Toku 
dżiro i niektóre walki na miecze, reszta 
realistyczna. Zdaje się, że te aktorskie 
spory, które wzmiankowałem wyżej, 
toczą się właśnie o większą lub mniej­
szą dozę tych dwu ingredjencyj.

Co do mnie, wołałbym tej hieratycz­
nej trochę sztuczności jeszcze więcej : 
jak najwięcej. Daje ona wrażenie wiel­
kiego, świadomego artyzmu o wyraź­
nym celu i bardzo mocnych tradycjach. 
W takie skróty i deformacje układana 
rzeczywistość jest o wiele ciekawszą, niż 
zwykłe „złudzenie prawdy“. W takich 
chwilach rozumiemy, że ci dawni boha­
terzy. których oglądamy na teatrze, za­
chowywali się w życiu pewnie z taką 
samą dyskrecją i umiarem, jak dzisiejsi 
Japończycy, którzy od tych swoich 
przodków przejęli psychikę i wiekowy 
obyczaj — lecz autorom i wykonaw-com 
sztuk szło o to, aby ze sceny wyglądało 
to życie huczniej, donośniej, bardziej 
wyraziście i dekoracyjnie: od tego prze 
cięż zamieniali je na sztukę!

Tradycja ta musi być bardzo kulty­
wowaną i trwałą. Mam między swemi 
drzeworytami japońskiemi sporo plansz 
„aktorskich“: samuraje, gejsze, dajmjo- 
wie.. Klęczą oni, krzyżują miecze, roz­
pierają się na nogach i patrzą taksamo. 
jak aktorzy p. Tokudżira w7 podobnym 
momencie: tak, jak jest od wieków prze­
pisane, aby było artystycznie i pięknie.

Jeden z tych moich aktorów zakasuje 
rękaw szaty, aby wygodniej chwycić za 
miecz. Jest to dokładnie ten sam ruch, 
który wczoraj wykonywali samuraje p. 
Tokudżiry, gdy zabierali się do pako­
wania sobie ostrzy w brzuchy. Ruch u- 
święcony, wywołany krojem ubioru i 
fizyczną koniecznością, ale jest stężony, 
jak doprowadzony do kanonu, jak po 
malarsku uproszczony! Dość ubogo i 
szaro wygląda przy tych gestach i po­
zach alfabet ruchów realistycznych, cho­
ciaż są bardzo wyraziste i świadczą, że 
aktorzy japońscy wspaniale opanowali 
swoje ciało jako środek wyrazu.

Razem biorąc, niezwykłe i bardzo 
mocne jest to wrażenie świadomej sztu­
ki i długiej kultury w geście, pozie, in; 
tonacji, dykcji. Niesione temi środkami 
uczucia docierają do nas z zupełnie pier­
wotną siłą, a w .scenach stylizowanych 
piękno grup, wdzięk kostjumów i po­
ruszeń są osobnem wielkiem użyciem. 
Dopomaga nastrojowi muzyka, która to­
warzyszy akcji prawie nieustannie, ury­
wając się — co charakterystyczne — 
głównie przy scenach granych bez sty­
lizacji. Z za kulis, od podniesienia kor- 
tyny, dochodzi rytmiczne klapanie ja­
kiegoś jednotonowego ksylofonu, niesa­
mowity pobrzęk strun, dźwięki gonga, 
czasem bęben, co chwila śp'ew kobiecy, 
raz na nutach niskich, raz na wyższych 
i średnich: prawdopodobnie tekst tvch 
pieśni czy melorecvtacvi musi hvć ko­
mentarzem do wydarzeń na scenie.

Japończycy jeżdżą po Europie mmej- 
więcej co ćwierć wieku (Sada Yakko 
była w Paryżu r. 1900 Hanako w r 
1906) Warto skorzystać ze sposobności, 
bo kto wie, jak rychło się powtórzy, a 
jest co oglądać na tem dziwnem i barw- 
nem widowisku.

W itold Noskowski.
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Sprawa włamania
do Centrali Odzieży

W sprawie udaremnionego włama­
nia do Centrali Odzieży przy u!. Wodnej 
nr. 27, własność p. Mieczysława Tilgne- 
ra, zam. przy Wałach Król Jadwigi ii, 
dowiadujemy się dlałszych szczegółów.

P. Tilgner stwierdził systematyczne 
okradanie swego magazynu na Sumę 
przeszło i tys. zł. Aby wyśledzić zło­
dziei, poszkodowany zarządził daleko 
idące środki ostrożności. Krytycznego 
dnia, a mianowicie 9 bm., p. Tilgner 
zamknął swój skład o godz. 18, pozosta­
wiając w nim kilku pracowników.

W dwie godziny później otworzyły 
się drzwi wejściowe i do składu 
wszedł niejaki Adam Nowicki, ząm. 
przy ul. św. Józefa 5, dawniejszy pra­
cownik firmy. Zamierzał on dokonać 
kradzieży i nie poraź pierwszy wdzie­
rał się do składu swego byłego szefa 
przy pomocy podrobionych kluczy, — 
Nowickiego przytrzymali pracownicy 
firmy i oddali go w ręce policji:

Przy rewizji domowej u Nowickie­
go znaleziono kilka ubrań i płaszczy, 
pochodzących z kradzieży w firmie 
Tilgner. (k)

Z WIELKOPOLSKI
— * Ujście. (Kurs oświatowy). Stara­

niem kierownika szkoły zorganizowano 
pozaszkolny kurs oświatowy dla chłopców 
i dziewcząt,. Kurs. jest bezpłatny. Zgło­
szenia przyjmuje p kierownik szkoły po­
wszechnej p. Gruss. Spodziewamy się, że 
rodzice docenią znaczenie takiego kursu 
i dopilnują, aby dzieci swoje w kursie 
brały udział.

— (Komitet pomocy dla. bezrobotnych). 
Istniejący już tutaj komitet dła niesienia 
pomocy bezrobotnym pracuje z całą ener- 
gją. Staraniem komitetu urządzono zbiór­
kę, z której zebrano 290,20 zł i różne na­
tural ja. Komitet uprasza obywatelstwo o 
dalsze składanie ofiar, aby mógł dalej po­
magać bezrobotnym.

— (Uruchomienie huty szkła). Ku wiel­
kiej radości bezrobotnych i całego obywa­
telstwa została w ubiegły czwartek tutej­
sza, buta szkła znów uruchomiona. Pra­
cuje się obecnie przy jednym piecu i za­
trudnia na razie około 110 łudzi. Na ko­
niec b. miesiąca przewiduje się urucho­
mienie maszyny, przy której zatrudni się 
więcej ludzi. W każdym razie szeregi 
bezrobotnych zmniejszyły się znacznie i 
mamy nadzieję, że stopniowo wszyscy 
znajdą jakieś zatrudnienie, (um)

Z ŚLĄSKA
—- * Katowice. (Muzyka kościelna.) — 

Ks. biskup Adamski mianował na człon­
ków „Komisji dla muzyki kościelnej“ na 
następne trzechlęcie, aż do 21. 12. 1933 r., 
następujących księży: ks. infułata Ka- 
sperlika (przewodniczącym), ks. radęę 
Czaję (zastępcą) ora,z ks. prof. Gajdę, ks. 
prof. Sałberta i p, Hoppego, prof, śpiewu 
w gimnazjum paust.wowem w Katowicach.

— * Lubliniec. (Osobiste.) Srebrne go­
dy małżeńskie obchodzili w dniu 5 bm.

pp. Michał i Julja z Radomskich Fabrow- 
scy. Pan Fabrowski, jako dyrektor Ko­
munalnej Kasy Oszczędności i jego mał­
żonka, znana z pracy na niwie społecznej, 
cieszą się wielką sympatją i poważaniem.

SPORT
Hokej na lodzie

Polska — Anglja 1:1 (1:0, 0:0, 0:1). Re­
wanżowe spotkanie międzypaństwowe od­
było się we czwartek w Katowicach. — 
Wbrew zapowiedziom kierownictwa dru­
żyny polskiej, Polacy wystąpili w tym sa­
mym składzie, co dnia poprzedniego. Wy­
nik odpowiada zupełnie przebiegowi gry; 
jedynie w drugiej tercji goście mieli 
lekką przewagę. W 13 min. gry prowa­
dzenie uzyskują Polacy, grając bardzo 
ambitnie, ze strzału Sokołowskiego. W 
trzeciej tercji w 8 minucie wyrównuje 
Merland. Gra prowadzona była, w bar­
dzo żywem tempie, ostro, jednak w ra­
mach dozwolonych. Sędziował bardzo 
dobrze p. Farlow. Publiczności zebrało 
się 3000 osób. (Teł. wł.) ks.

Pięściarstwo
Wbrew zapowiedziom, PZB dotych­

czas nię ustalił jeszcze składu reprezen­
tacji polskiej na spotkanie międzypań­
stwowe z Austrją w Katowicach. Jak się 
dowiadujemy, również i co do terminu 
spotkania brak oficjalnych doniesień, wo­
bec czego nie trudno wywnioskować, że 
w łonie PZB jest, coś w nieporządku. Jak 
się dowiadujemy, spotkanie to ma się od­
być już 18 bm. Druga wiadomość głosi, 
że mecz wyznaczony został na 20 bm. — 
Który z obu terminów jest właściwy, 
trudno się domyśleć, jeżeli się zważy, że 
pierwotnie spotkanie to wyznaczone było 
oficjalnie na dzień 15 lutego.

(Teł. wł.) ks.
Finałowe spotkanie o mistrzostwo dru­

żynowe pomiędzy „BIOS“ Katowice i 
„IKP“ Poznański (Łódź) odbędzie się w 
Katowicach w sali Powstańców. Co do 
terminu toczą się jeszcze pertraktacje po­
między obu zaintereśowanemi klubami.
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Jorku Paryżu Pradze Zurychu Wiedniu

Warszawa 71/2 fsa 100 zł 57.76 47.20 43.39 w«» 377.70 58.— 79.87
Poznań 792 u 100 zł — — 47.20 —- ■ — — — —
Gdańsk 5 173.52 100 Gd gid. —. — — — — 656.— — —
Berlin 6 212,34 100 R M. 212.16 122.56 --- 20.44 — 606.50 802.37 123.16 168.97
Belgja 2ń2 123.94 100 belg. — — 58.58 34.86 ** 355.50 — 72.27 99.05
Bukareszt 9 172,— 100 1. — — 2.499 816.75 20.— 3.08 4.22
Budapeszt 51/2 155,90 100 pengo 155.78 — 73.31 27.85 — 588.87 80.37 124.05
Holandja 2V2 358,31 100 gid. hol. — — 168.71 12.10 •— 1024.00 — 207.85 285.26
Kopenhaga 4 238,88 100 k. d. — — 112.41 18.16 —- — — 138.62 189.95
Londyn 3 43,38 1 funt szterl 43.36 25.02 20.42 — — 123.99 163.95 25.17 34.54
Nowy York 3 8,91,41 1 dolar 8.916 420.20 486.02 25.51 33.74 518.— 710.40
Paryż 2 172,— 100 fr. franc. 35.(0 — 16.472 123.98 — — 132.30 20.31 27.85
Praga 4 180,62 100 k. cz. 26.40 — 12.433 164.30 —- ! — — 15.32 21.01
Rzym 51/2 172,— 100 1. 46.73 — 21.985 92.85 — 133.45 176.50 27.11 37.20
Szwajcarja 21/2 172,— 100 fr. azwajc. 172.26 — — 25.18 — 494.— 65.55 — 137.16
Sztokholm 31/2 238,88 100 k. szw 239.05 — 112.51 18.16 «— — 138.70 190 20
Wiedeń 6 125,43 100 szyling. 125.32 — 55.01 34.61 — — 474.02 72.76 —

ZTEATRÓW
— * Z Teatru Wielkiego. Dziś ostatni

gościnny występ teatru japońskiego z To­
kio, który publiczność na wczorajszem 
przedstawieniu przy wyprzedanej wido­
wni przyjmowała entuzjastycznie oraz 
darzyła wykonawców frenetycznemi okla­
skami. W sobotę, dnia 14 bm. opera ko­
miczna Offenbacha „Piękna Helena" z 
pp. Bratkiewiczem, Tylewską, Grey, Świę­
cicką, Polańską, Royem, Szpingierem, 
Sendeckiią, Klichowskim, Warchalew- 
skim i Zalewskim; pomysłowa reżyserja 
p. Sendeckiego, udział baletu z pp. Jedyń- 
ską i Martówną na czele, dyryguje p. 
Latoś zewski.

Popołudniówka w Operze. Wielki 
dvvuaktowy balet „Miljony Arlekina“ 
oraz druga „Rapsodja Liszta“ dane będą 
w niedzielę, dnia 15 bm. o godz. 15 po ce­
nach minimalnych.

—- * Z Teatru Polskiego. Dziś sensa­
cyjna premjera niegranej jeszcze w Pol­
sce najnowszej komedji świetnego pisa­
rza Adolfa Nowczyńskiego „O żonach 
złych i dobrych*. Teatr Polski w Po­
znaniu uprzedza premjerą tą Teatr Na­
rodowy w Warszawie, który przygotowu­
je tę Sztukę jaiso najbliższą premjerę. — 
W „Żonach dobrych i złych“ bierze u- 
dział prawie cały zespół Teatru Polskie­
go; główne role kreują pp. Biesiadecka — 
Żaneta, Grabowska — Dora, Młodziejow- 
ska — Bunia., Sarnecka — Daisy, Słer- 
ska — Rena, Zarembińska — Stefcia Po­
raj, Bracki, Czajkowski, Godlewski, Ko­
mornicki, Kwaskowski, Kordowski, No­
wacki, Noskowski, występujący po raz 
pierwszy po dłuższej chorobie, Przystań- 
ski i Tylczyński. Komedja „O żonach 
dobrych i złych“ grana będzie w sobotę i 
niedzielę bieżącego tygodnia. Autor za­
powiedział swój przyjazd, na premjerę.

Przedstawienie popołudniowe. W nie­
dzielę po południu po cenach zniżonych 
odegrana będzie dowcipna komedja „In­
teres z Ameryką“. W rolach głównych 
pp. Biesiadecka, Grabowska, Bracki, 
Kwiatkowski i Kordowski.

— * Z Teatru Nowego. Dziś świetny 
reportaż sceniczny Vicki Baum „Ludzie 
w hotelu“, który osiągnął niebywały 
sukces artystyczny i kasowy. Doskona­
ła, pełna napięcia treść i koncertowa gra 
całego zespołu wywołują entuzjazm u pu­
bliczności, która z niezwykłem zacieka­
wieniem śledzi nader interesującą akcję. 
Kilka odrębnych wydarzeń, które kunsz­
townie splatają się w jedną całość, mówią 
o doli, niedoli i złudzeniach ludzi, mie­
szkających w hotelu, są symbolem wiel­
kiego miasta. Obsadę stanowi cały zespół 
Teatru Nowego z p. H. Cieszkowską na 
czele.

„Zaczarowana LiUjka“ bajka dla dzie­
ci. W niedzielę o godz. 3,30 po południu 
przepiękna bajka dla dzieci p. t. „Zacza­
rowana lilijka“, ciesząca się wśród na­
szych milusińskich ogromnem powodze­
niem. Burze oklasków wywołują śliczne 
tańce i śpiewy kwiatów, motyli, figurek, 
niedźwiedzi i in. Piękną tę baśń napisa­
ła p. Wanda Trojanowska (Ciocia Wan­
dzia).

Dział gospodarczy
NOTOWANIA ZŁOTEGO:

Warszawa, 12. 2. (PAT.) Londyn zł 
za 1 f. szterl. 43,39; Nowy Jork za 100 
zł —; Paryż —; Praga za 100 zł 377,70 do 
379,70; Zurych za 100 zł 58,00; Wiedeń za 
100 zł czeki 79,59—79,87; Berlin za 100 zł 
noty grube 46,90—47,30; wypłaty na War­
szawę, Katowice i Poznań 47,00—47,20; 
Gdańsk za 100 zł 57,66—57,77; telegr. wy­
płaty na Warszawę 57,65—57,76.

GIEŁDY PIENIĘŻNE:
Lwów, 12. 2. (PAT.) Akcje. Tespy 90.

GIEŁDY TOWAROWE:
Lwów, 12. 2. (PAT.) Zboże. Pszenica 

kraj, dwors. 21,50—22,00; zbiorowa 20,50 do 
21,50; żyto 16,25—16,50. Reszta notowań 
bez zmiany.

Warszawa, 12. 2. (PAT. Zboże. — 
Pszenica 21,50—22,60; owies jednoL 19 do 
21; peluszka, 33—35. Reszta notowań 
bez zmiany.

KINO „APOLLO“ Ha aparaturze dźwiękowej - jedynej w Poznaniu - firmy światowej sławy „Western Electric" KINO „APOLLO“
Arcydzieło dźwiękowo-ćpiewne! Sukces ekranów Enropy i Ameryki! Clon sezonn! Dramat współczesny, który wstrząśnie sumieniem miljonów I

„NA ŁAWIE HAŃBY“
W rolach głównych: BETTY COMPSON i EDDIE DOWLING. - Soenarjusz; Henryka Carty.

Początek seansów o godz. 4,30 — 6,30 — 8,30 Początek seansów o godz. 4,30 — 6,30 — 8,30

Obszerne stajnie, azraii
ubikacje do słomy i siana, obszerne, masyw, blisko placu 
Wolności, zaraz wydzierżawię. Oferty Kurjer zw 27 803

27 SZUKA PRACY

Z Persji powrócił znany twórca przemysłu dywanowe­
go w Polsce p. Karol Litwinowicz i prowadzi

ostatnie kursy dywanów
perskich najnowszą techniką (na ramach) oraz .smyrneń- 
skich, na które zostaną przyjęte panie i parowie. By dać 
możność każdemu wzięcia udziału w tak szlachetnych i 
pięknych pracach, których w Polsce przemysł stwarzamy, 
całość kursu czternastodniowego po 2 godziny dziennie 
tylko 10 zł. Początek kursu w dniach 17, 18 i 19 b. m. — 
Wpisy oraz informacje uf dniach przed rozpoczęciem kur­
su od 10—14 i od 16—20. Zaznaczam, że z powodu mego 
wkrótce wyjazdu do Warszawy w celu prowadzenia dal­
szych kursów, kursy obecne są ostatnie. Zgł.: lotne kursy 
dywanów Karola Łitwinowicza, Poznań, Strzelecka 33, I p. 

zw 27 775

Budynki Fabryczne
z mechanicznem urządzeniem rzeźni, masarni 1 piekarni 
18 km. od Poznania, 700 m. od stacji kolejowej, natych­
miast na bardzo dogodnych warunkach na sprzedaż za ce­
nę 30% rzeczywistej wartości. Na miejscu własna stacja 
elektryczna dla siły i światła, własne wodociągi i kanali­
zacja, kilka nowoczesnych mieszkań wolnych i wszelkie 
ubikacje uboczne. Zbyt na wędliny i pieczywo miesięcz­
nie do 20 000.— (dla spółdzielni wojskowych) zagwaran­
towany. Nadaje się na prowadzenie masarni, piekarni, fa­
bryki konserw wzgl. eksport bekonów. Oferty . „Par“, Po­

znań, Aleje Marcinkowskiego 11, pod nr. 53,260 
Pw 9103-53,260

Turbinę
całkowita korzystnie sprzedam, 
Fr. Werwiński, Bnin, pcw. Śrem, 

nw 7741

B
suczko boksera i młodego psa 
boksera, z bardzo dobremi rodo­
wodami sprzeda, tanio. Dom. 
Pniewy - Zamek, pow. Szamotu­
ły ’ zdw 64 064

Ogłoszenia do 30 słów dla poszu­
kujących posady w tej rubryęa 
obliczamy po jednej trzecie) cenie 

drobnych.

Gospodyni
samodzielna, lat 41, zna wykwint­
na kuchnie wypiek ciast, zapraw, 
konserw, prasuje sztywna bifr 
liznę, uczciwa, sumienna, dobre 
świadectwa, obejmie posadę 1 UJ® 
15 marca. Zgłoszenia Agencja 
Kur jera Poznańskiego. Gniezno 
42. nw 7

Sprzedam

zabudowaną realność
42,61 ar. dużą, leżącą przy torze kolejowym, 50 m. od dwor­
ca oddaloną, nadającą się na każde przedsiębiorstwo han­

dlowe i przemysłowe. zw 27 787
PUSTAL, Miejska ■ Górka, powiat Rawicz.

Brylant
większy kupię okazyjnie gotówkę. 
Kurjer zdw 63 960
jyiT'sZUKAPQKOJÜ^W

Służąca - gospodyni
z dobremi świadectwami i P0'®?®: 
niami szuka posady najchętniej 
u samotnej osoby od 15 lutego 
lub 1 3. Oferty Kurjer

zdip 64 306 -

Umeblowanego
z fortepianem poszukuję, możli­
wie telefon, łazienka, śródmieście 
Spieszne oferty zdpw64259

Siła
biurowa, piszaca biegle na ma­szynie, znająca nieco języki, on

r r7Pnnliłtjl na marzec 1931. za rdrs wydania razem włącznie tygodniowego do- 
vł H1Q ŁC* datku ilustr. „ilustracja Poznańska“ i „Nowiny Sportowe“ w Po-

, zuaniu w ekspert zł 4.00, w agencjach w mieście zł 4,50. z odnoszeniem
,w .i??,®1’1 ,4.70, z odnoszeniem przez pocztę poza Poznaniem miesięcznie zł 5.01

vv a.r»?!„Ie z b°d opaska w Polsce zł 9.ÓO. pod opaska w innych krajach zł 11,00.
M ®P°?v<*i<>wanych »iła wyższa, przeszkód w zakładzie, strajków i t. p.

„*?lc,two U1® odpowiada za dostarczenie pisma, a abonenci sie maj« prawa domagania się niedostarczonych numerów hib odszkodowania.
W wydaniach wielkoświątecznych i uroczystościowych poprzedza normalna codzienną

Telefony do Redakcji i Administracji: 4461, 1476, 3307, 3524, 4072, 2305, w

() crłnc ypnia ns stronie 64amoweJ 30 gr. na stronie 4-łatnowej przy końcu tekstu 
5 * uOŁCllla redakcyjnego 75 gr, na stronie czwartej 120 gr. na stronie drugiej

, 1 150 gr, .przed wiadomościami potocznemi 240 gr od 1-łamowego milwn-
Ogłoszenia skomplikowane oraz z zastrzeżeniem miejsca 20% nadwyżki. Ogłoszenia do wyda- 
nia porannego przyjmujemy do godz. 16,30. w nagłych wypadkach do godz. 22 u stróża, do 
wydania wieczornego do godz. 10, w dni przedświat. do godz. 9 przedpoludn. Drobne ogłosze­
nia: słowo napisowe (tłuste) 30 gr. każde dalsze słowo 20 gr. Za różnice między zestawem 
a wysokością ogłoszenia, powstałe wskutek matrycowania, wydawnictwo nie odpowiada.

część numeru ■> reklamami i ogłoszeniami, materjał poświęcony danej uroczystości 
niedziele, święta i nocą tylko 1476 i 3524. — P. K. O. Poznań nr. 200 149.
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